Wyshodzf jwe wtorek, czwartek 1 
zabotę. Co sobote dołaczony jest 
arkusz Bozmaltaści, plama ku 
Pożytkowi 1 zabawie. Erenuma- 
"z Gazety a Dodatkiem I Rosmal- 
sodciarej na kwartał, dla odblera- 
z w samym Lwowie £ sr- 
P ET., na pocztamćóle lwowskim 

ar. 12 kr., na wszelkich innych 
Bocstamtach 5 zr. 36 kr. m. konw. 
numerata półroczna wynosi 


GAEETĄ 
TWOWS K A. 


Dodatek dn Garety Lwnwshia] 
ubejmnuje doniesienta uraędawe I 
prywatne. Za uinienzczenie w Do- 
daizu płaci alẹ od wiertsa w pół- 
kolumnie ( drukiem ganmont ) go 
pierwszy raz 3 kr., a ua kaiden 
następnjacy ras tylko po 1 159 ke. 
mon. konw. Za wieksze litery płaci 
się wedle tego He na zwyczajny 
druk abrachowane mlejsca zaj- 
ma. Redakcyja Gaaety Lwowaklej 


dw = prayjmaje tylko frankowana Maty, 


A rary tyle co kwartalna. J 


N” 34. 


Z powodu kończącego się kwartału z dniem ostatnim bieżącego 
miesiąca, Hiedakcyja uprasza p. p. Prenumeratorów, którzy nie 
Chea doznawać zwłoki w odbićraniu Gazety, aby zawczasu ziożyli 
Premumeratę ma drugi kwartal w najbliższych e. k. Pocztamtach, 
lub téż w e. k. głównym Pocztamcie iwowskżm, — a to według wa”, 


AA. marca A543% 
zanik | 


Wtorek 


tunków powyżćj obok tytulu Gazety umieszczomych. 


Przeglad artykułów. 
Wiadomości krajowe: Ze Lwowa. — Z Wićdnia. 
Wiadomości zagraniczne: Portugalija: Spra- 

wozdanie ministra spraw zagranicznych. 
liszpanija: Przedstawienie księcia Napo- 

leona Rejentowi. — Wiadomości z Barcelony 
, © wyborach municypalnych. 

Anglija: Izba wyższa: Mocyja dotyczaca pro- 
klamacyi lorda Ellenborough i odłożenie 
dyskusyi nad ustawami zbożowemi. — Jzba 
niższa: Dr. Bowring oświadcza, iż zapyta 
o protestancki kościół w Jerozolimie. 

Francyja: Izba deputowanych: Rozpoczęcie 
rozpraw nad tajnemi funduszami. — Różne 
wiadomości z Paryża. 

Belgija. 

Prusy: Zagajenie Sejmu w W. Rsięztwie Po- 
znańskióm. 
aprowadzenie kursu technicznego przy c. k. 
Iwowskićj akademii realnćj .i handlowćj. 

Wiadomości handlowe š przemysłowe: Z Zale- 
Bzczyk. — Z Ołomuńca. — Z Wićdnia. — 
Nowy rodzaj lokomotywów. — Dachówki z la- 
nego żelaza. — Łatwy sposób prędkiego od- 
wzorowania druków it. d. — Przepowiednia 
stanu powietrza na rok bieżący. 
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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Ze Lwowa. — 
We czwartek , to jest: dnia 16. marca r. t. 
© godzinie 10. przed południem odbywać się bę. 
zie popis półroczny młodzieży głucho-niemćj 


w gmachu tegoż zakładu. — Dyrekcyja tegoż 
poczytuje sobie za obowiązek rzeczona okolicz- 
ność podać do wiadomości publicznćj,* zapra- 
szając oraz przyjaciół tćj metody uczenia na 
rzeczony popis. 

— Z Wiódnia. — 

Ponieważ Jego Ces. Mość najdostojniejszy 
Arcyksiąże Frańciszek Karol już od kilku 
dni jest słaby, podawano z tego powodu za- 
cząwszy od trzeciego marca do publicznćj wia- 
domości lekarskie buletyny , z których ostatni 
tu zamieszczamy : 

„Wićdeń dnia 7. marca, o godzinie 9. zrana. 
W ciagu dnia wczotajszego utrzymywały się symp- 
tomata słabości Jego Ces. Mości Areyksięcia 
Frańciszka Karola w miernym stopniu ; 
jednakże pod wieczór wzmogła się gorączka 
itrwała aż do północy , przez co sen był cał- 
kiem przerwany. Dziś, jak zwykle zrana zwoł- 
niała febra. 

Baron Tiirkheim mp. 
Dr. Zangerl mp.* 


WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 
Portugalija. 

’ Minister spraw zagranicznych przedłożył Kor- 
tezom ogólne sprawozdanie swego departamen- 
tu. Nadmieniwszy w tém sprawozdaniu o przy- 
wróceniu dobrych stosunków z wielkiemi mo- 
carstwami, przeszedł do toczących się między 
Portugaliją a Rzymem układów, irzekł: »Po- 
ruczone gorliwości i zdaniu księcia Palme lłi 


układy z rzymskim dworem postapiły niedawno 
dosyć znacznie do- pożadanego rezultatu. Je- 
dnakże zachodzi jeszcze bardzo ważny punkt, 
którego izby i rzad zaniedbywać nie powinny, 
a który się dotyczy prawa, jakie mają Hrólowie 
portugalscy, to jest; prawa mianowania bisku- 
pów dla wielkich angielskich posiadłości w In- 
dyjach, które dekretem wysokiego trybunału 
angielskićj prezydencyi w Kalkucie z dnia 27. 
marca 4840 zatwierdzono. Potóm nadmienił 
minister o traktatach handlu i żeglugi z Anglija, 
i dodał: „Pomimo dobrćj chęci i usiłowania rzadu 
ibiegłego ajenta (księcia Palmelli) nie można 
jeszcze zawarty osobny z Angliją układ mieć 
za wzajemne zmniejszenie cła od produktów 
obudwóch . krajów. Ztóm wszystkićm mogę 
izbę zapewnić, iĉ pracę tak dalece juź posu- 
„nięto, że się wkrótce spodziewać można ukoń- 
czenia téj ważnój sprawy. — Pomienione spra- 
wozdanie kończy się nasiępującemi słowy: 
»Z Danija i Turcyją rozpoczęto układy doty- 
czące traktatu handlu iżeglugi. Podobnieź od 
Francyi tudzież innych narodów otrzymał rząd 
propozycyje dla zawiązania ściślejszych stosun- 
ków handlowych. Rząd przyjał wszystkie te 
propozycyje tak, jak zasługiwały , i przykłada 
wszelkiego starania, aby naszemu handlowi i 
żegludze nadać większą rozciągłość, przyczóm 
zastrzeżeniami dobrze zrozumiałćj wzajemności 
siara się interesa krajowe zabezpieczyć.< 


BEiszpamija. " 


Dzieńnik madrycki Corresponsal donosi pod 
dniem 22. lutego, że książę Napoleon, syn 
byłego Króla westfalskiego, przedstawiony był 
w niedzielę Rejentowi, który go z wielkióm od- 
znaczeniem przyjął. Pod wieczór towarzyszył 
książę ministrowi marynarki, który go przed- 
stawił, na soirće do księżnćj de la Victoria, 
gdzie się także wszyscy ministrowie z licznóm 
gronem znakomitych osób znajdowali. 

Wiadomości z Barcelony pod dniem 20. lu- 
tego, zawarte w dzienniku Phare des Pyrénées 
donoszą ; Wybory municypalne wypadły wpraw- 
dzie wszystkie w duchu partyi umiarkowanej, 
wszelako, chociaż sam naczelnik polityczny jest 
jednym z mężów najbardzićj pojednawczych, 
može deputacyi prowincyjonalnćj złożonćj po- 
większćj części z Ultra-liberalistów i Septem- 
brystów powiedzie się unieważnić powyższe 
wybory, a to jedynie wtym zamiarze, aby 
przedsięwziąć wybory deputowanych do Kor- 
tezów jeszcze pomiędzy dawnymi municypa!- 
aymi radzcami, którzy się powiękaszój części 
z nią: zgadzają: 

Wszystkie osoby. 


a 


które dla ostatnich wypad- 
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ków w Barcelonie, zostawały dotychczas wię- 
zione w cytadeli, puszczone sa na wolność: 
i pozwolono im na wolnćj stopie czekać w mie- 
Ście na wyrok, jaki, tak na te osoby, jako též 
na puszczonych podobnież na wolnośc jenera- 
łów Lusauce, Pastors iAtero, ostatnia 
instancyja wyda w Madrycie. 

W późniejszym dopisku do pomienionego 
dziennika donosza, że prowincyjonalna depu- 
tacyja, wybory municypalne 8 głosami przeciw 
5.rzęczywiście za nieważne ogłosiła. A chociaż 
przez to nowych deputowanych do Kortezów 
obićrać miano pod wpływem partyi Septem- 
brystów , jednakże publiczność pocieszała się 
tą myśla, że większość wyborców należy sta- 
mowczo do partyi umiarkowanych. 


Wielka Brytanija i Frlandyja. 


Izba wyższa. Posiedzenie dnia 27. 
lutego. Lord Campbell zaproponował 
przedłożenie dwóch przez -lorda Œ llen bo- 
rough wydanych proklamacyj, które się ode- 
słania zabranych bram z światyni Somnath 
tudzież zachowanego przytóm porzadku pro” 
cesyi dotycza. Książę Wellington nie miał . 
przeciw temu nic do zarzucenia, poczóm lord 
Campbell imieniem margrabiego Clan- 
ricarde oznajmił, że we czwartek, dnia 9go 
marca, zwróci uwagą izby na obiedwie pomie-. 
nione proklamacyje. Gdy potóm lord Mo n- 
teagle, na prośbę księcia Wellingtona, 
dla słabości prezydenta izby handlu, hrabiego 
Ripon, swoję zapowiedziana mocyję , doty- 
czącą się ustaw zbożowych , odłożył na czas 
późniejszy, popićrano jeszcze niektóre bile 
podrzędnej wagi, poczóm się izba odroczyła. 

Izba niższa. Posiedzenie dnia 27.lu- 
tego. -Na początku tego posiedzenia dr. B o- 
w ring oznajmił, że w przyszły wieczór zapyta 
miuistrów, czy otrzymali urzędowe doniesienie 
o mieszaniu się tureckich władz do budowania 
protestanckiego kościoła w Jerozolimie , i czy 
to jest prawda, Że rzad. turecki nie chciał dać 
pozwolenia na założenie tamże protestanckiego 
kościoła. 

Następnie lord J. Russel zwrócił na tę oko- 
liczność uwagę, Że książę Wellington ma 
Krzesło w gabinecie a teraz został także naczel- 
nym dowódzca wojska, jesite przypadek, który 
się w nowszych czasach tylko jeden raz, to jest 
lordowi Convay wydarzył. Jadnakże naprze- 
ciw temu przytoczył, że książę Marlboroug 
będąc od roku 1702 do 1742 naczelnym do- 
wódzcą armii, w przeciagu tego czasu był dwa 
razy, w roku 1705 i w roku 1707, odobnież 
pićrwszym ministrem. Lord J. Russell prze” 
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€iw temu połączeniu dwóch urzędów miał to 
do zarzucenia, że po księciu Wellingtonie, 
Jako jednym z najznakomitszych naczelników 
politycznych, nie można się tćj zupełnćj poli- 
tycznćj bezstronności spodziewać, jakićj od na- 
czelnego dowódcy wojska, podług zasady, żą- 
dać należy; przytoczył także, iż książę sam 
Oświadczył piórwej to zdanie, Że ten najwyższy 
urząd wojskowy nie powinien z posadą w ga- 
inecie być połączony. Sir Robert Peęl 
Przyznawał, że w nowszym czasie niebyło zwy- 
Czajem, nączełnemu dowódzcy armii nadawać 
Krzesło w gabinecie, ale niczgadzał się z tém, 
aby połaczenie dwóch takich urzędów całkiem 
adnćj honstytucyjnćj analogii za sobą nie mia- 
ło; wszak sam lord J. Russell przytoczył po- 
Przedzajacy przykład jenerała Conv ay, a 
książę Wellington był jaż raz przynajmnićj 
W jednym czasie jenerałem artyleryi i mini- 
strem gabinetu. 

Na tóm zakończyła się pomieniona sprawa, 
gdyż izbie żadnćj mocyi w tćj mierze nieprzed- 
ożono, a z dziennego porządku wypadało, aby 
izba zamieniła się w wydział subsydyjów dła 
zezwolenia na wydatki dła armii. 

Daniel O*Connell wydał na widok pu- 
bliczny piórwszy tom pamiętników o Irlandyi, 
w których starał się historycznie „przedstawić, 
wjaki sposób Anglija swoje panowanie nad Ir- 
landyją osiągnęła i wykonywała. 


EFrancyja. 
Izba deputowanych. Posiedze- 
nie dnia 4. marca. Publiczne trybuny 


były dziś wcześnie przepełnione, a juž na go- 
dzinę przed otworzeniem posiedzenia, zgroma- 
dzili się licznie deputowani w sali. Panował 
żywy ruch. Po odczytaniu i przyjęciu proto- 
kołu poprzedniczego posiedzenia, wstąpił pan 
Ledru-Rollin na trybunę dla mówienia 
jako piórwszy zapisany mowca przeciw tajnym 
funduszom i, zaczął w tę słowa: 
»Sprawozdanie komisyi W Panów wywołuje wi- 
docznie przesilenie ministeryjalne. Chodzi o to, 
by uzyskać od izby oświadczenie, że takowa 
zaufanie w teraźniejszóm ministeryjum pokła- 
da. Jeżli gabinet obalonym zostanie, tedy be- 
dzie to od roku 1830 dwudziesta trzecia zmia“ 
na ministeryjałna. Jestto znakiem, że naszym 
instytucyjom i stosunkom zbywa jeszcze na 
trwałóm ugruntowaniu. Gdy w roku 1830 
zaprowadzano nowy rząd, starano się dwie rze- 
czy z sobą połączyć, . które z pozoru są nie- 
zgodne : wolność i władzę. Powiodłoż się to 
zadanie ? Bynajmnićj; wszystkie instytucyje, na 
których się wolność epićra, sfałeczowano. Z sa- 


du przysięgłych, tćj uświęconćj instytucyż, 
zrobiono narzędzie polityczne, przez złożenie 
listy przysięgłych w taki sposób, który rządo» 
wi na mające być wydawanemi wyroki, naje 
większy wpływ zabezpieczał, Przesadzoną su- 
roweścią starano się dzieńnikarstwo zastraszyć 
i bezskutecznóm uczynić. Instytucyja gwar- 
dyi narodowćj doznała z wielu stron uszczórh- 
ku. Zadałekobym się zapędził, gdybym chciał 
wyliczać wszystkie miasta, które swojćj gwar- 
dyi narodowćj są pozbawione. Dla czegożte 
Karola X. stracono z tronu? Bo. ten sam sy- 
stem zachowywał, który obecnie jest wykony- 
wany. Odmieńmy nazwiska osób, a położenie 
będzie zupełnie takież same, jakie bzło dnia 
25. lipca 1830.< 

Poczóm mowca porównywał gabinet angiel- 
ski z francuzkim i porzytywał pićrwszemu to 
za chlubę, że takowy we wszystkich okoliczno- , 
ściach swoję godność utrzymać i ścisło w obre- 
bach ustaw pozostać umić. Przeciwną stronę 
zaś zarzucał gabinetowi francuzkiemu ; ale 
oświadczył oraz, że mężowie, których w miej- 
śce teraźniejszych mianować zamyślają , nie sa 
lepszymi. 1 tak np. hrabia Molć, był juź 
dwa razy śród głośnego okrzyku łudu obalo- 
ny. (Rozruch.) Pan Thiers, syn rewolu- 
cyi, przydatnicjszym jest wprawdzie niż hra- 
bia Molć na ministra Francyi; ale wiado- 
mo, jak prędko ten polityk zapemina o pro- 
grammach, które jako członek opozycyi przed- 
kłada. (Rozruch.) Obalić pana Guizota, 
dla oddania stóru rządu w ręce ministeryjum, 
które tenże sam system zachowuje, jest cał- 
kiem rzeczą niepożyteczna. Wzywa więe tych 
mężów, którzy roszczą sobie prawo do zastą- 

ienia teraźniejszego gabinetu, aby wyraźnie 


«oświadczyli się na trybunie, jaki system zas 


chowywać zamyślają. (Oklaski w eentruia.) 
Pan Gasparin, który potém głos zabrał, 
dziękował poprzedniemu mowcy, za to, Że się 
tak otwarcie wyraził. | on jest tego zdania, 
iż nadeszła chwila, w którój każdy oświadczyć 
się powinien. Następnie przechodził mowca 
różne partyje izby , i zarzueał jednćj części 
z nich, że li tylko dla tego trzymają z opo- 
zycyją, aby zostać następcami teraźniejszych 
ministrów, a potóm za pomocą partyi konser- 
wacyjnój zupełnie ten sam system zachowy- 
wać. Całe przestępstwo teraźniejszego ministe- 
ryjum zależy ma tém, że za długo trwało. 
Prawda, že w oczach wszystkich osób rozu- 
mnych jestto zaleta, atoli niecierpliwa duma 
niektórych polityków nie daje się dłużćj po- 
skromić i nalóga koniecznie na zmianę mini- 
steryjalna, która, jak się on spodzićwa, niena- 
4 * 
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siąpi.« — Przy odejściu poczty był pan D e s- 
mousseaux de Givrć na 4rybunie. 

Z Paryża dnia 2t. lutego. Dzieńnik 
Conslilufionel zbija rozgłoszone wczoraj wieści, 
že hrabia Molé i pan Salwandy postano- 
wili, zaniechać swój opozycyi przeciw ministe- 
ryjum Guizota: Wieści te nazywa on nie- 
Życzliwemi zabiegami dumnych intrygantów, 
którzy przeciw podśtępowi się oswiadczająa. — 
Widać, że dotychczas wszystko jest niepewne 
8 zamacone. Za dni kilka będziemy jaśnićj 
widzióć, a w popielcową środe, jak pan S$au- 
zet miał powiedzićć, spadną wszystkie maski. 

Prawie wszystkie dzieńniki angielskie, do- 
noszą podług listów z Paryża, że pan Gui- 
zot jest pewnym, iż w głosowaniu na tajne 
fundusze uzyska większość przynajmnićj 24 
głosów. - 

—— dnia 27. luie go. Wielu deputowa- 
nych spędziło w izbie noc z dnia 25. na 26ty, 
dla zabezpieczenia sobie w kolei mowców o 
tajnych funduszach dobrego miejsca. 
Za wnioskiem do ustawy zapisali się: Pp. de 
Gasparin, Desmousseaux de Gi- 
vre, Peltereau, de Villeneuve, (o 
wniosku do ustawy), Hervyć, Harlé — 
Przeciw wnioskowi, pp. Ledru-R olłin, 
Joly, Tocqueville, baron: de Larcy, 
XL. Corne, F. Bechard, Jules de La- 
steyrie, Teułon, Pierre David. — 
Jeźli ministrowie, jak teraz powszechnie sa- 
dzą, pozostaną w większości, więc zaraz dni 
następnych będa izbie przedłożone wnioski do 
ustawy o dotacyi przyszłego Rejenta, o usta- 
nowieniu dworu dla hrabiego Paryża, nakoniec 
o płacy ministrów Stanu, z których tajna rada 
mma być złożona. 

—— dnia 28. lutego. Wczoraj zgroma- 
dzili się członkowie lewćj strony dla poroza- 
mienia się w jaki sposób przy roztrząsaniu 
sprawy o tajnych funduszach postapić sobie 
maja, Uchwalono, aby zgromadzenie głosowa- 
ło za poprawka, którćj przyjęcie uważają za 
odmówienie zaufania : potóm ma być wolno 
kazdemu z członków na całą summę tajnych 
fundaszów zezwolić lub takową odmówić. 
Pan Odillon Barrot rzekł śród głośnych 
okrzyków zgromadzenia, że jeźli panGuizot 
pozostanie przy stórze, tedy opozycyja konsty- 
tucyjna powinna się przynajmnićj dokładnie i 
stanowczo przeciw temu ministrowi oświadczyć. 

Ostatnia lewa strona, złożona niemal z 25 
deputowanych , tudzież piętnastu członków 
partyi legitymistowskićj miała postanowić, że 
gylko wtedy przeciw ministeryjum głosować 


. 


będzie , jeźli ci człenkowie izby, którzy o pe” 
sadę się ubiegają, zadowołniający program z try- 
buny ogłosza. 

Courier français utrzymuje, że ustawa o €U- 
krze w debatach nad tajnemi funduszami wa- 
Żna role odgrywa. Wielu deputowanych z por. 
tów tudzież posłanniki z kolonij chętnieby 
głosowali przeciwko panu Guizot, ale oba- 
wiają się, aby inny gabinet nie cofnał wnio- 
sku do ustawy o cukrze, gdyż pan Guizot, 
wsparty przez panów Cunin-Gridainei 
Duchatel, przedstawiając cukier z bura- 
ków jako postrach, zręcznie używa swego sy- 
stemu zatrważania. Tenże sam dzieńnik utrzy= 
muje, że panowie Wiistemberg, Jolli- 
vetit. d. maja dwa sumienia, jedno, które 
przeciw panu Guizotowi protestuje, a dru- 
gie, które przeciw krajowemu <ukrowi się 
oświadcza, i z tąd wnosimy, Że oni z przy- 
wiązania do cukru z morskićj trzciny na bił 
zaufania głosować będa. 

—— dnia 1. marca. Korespondent ga- 
zety paryzkićj sadzi, że debaty nad tajnemi 
funduszami toczyć się bedą przez pięć lub 
sześć posiedzeń; słychać, że: ministrowie 192 
głosów za soba mają; opozycyja utrzymuje że 
ich ma 220; a więc pozostałych 40 watpli- 
wych głosów rozstrzygnie sprawę. Podług in- 
nego ebliczenia pan Guizot mógłby się spu- 
ścić na 211 deputowanych , podczas gdy opo- 
zycyja miałaby tylko 495 za sobą. Wszystkie 
te rachuby są niepewne i kaźdćj chwili mogą 
doznać modyfikacyi. 

Dzieńnik ła Presse, który po kilkakrotnie 
oświadczył, iż nie myśli należeć do walki © 
posady, i Że Życzy sobie raczćj zatrzymania niź 
obalenia teraźniejszego gabinetu, mówi dziś na 
końcu długiego artykułu o tymże przedmio- 
cie, co następuje: »Gdyby opozycyja dostała 
się do stóru rzadu, czyniłaby to samo, co czy- 
niły wszystkie dawniejsze ministeryja; niena- 
dawałaby ona urzędów osobom najgodniejszym, 
ale najuleglejszym, któremi podług woli za- 
rządzać może; co większa, w wyborze swoim 
byłaby podobno jeszcze skrupulatniejszą i wy- 
łączniejsza, niż wszystkie inveadministracyje I 
W którakolwiek stronę, na którakolwiek par- 
tyje i na którychkolwiek mężów spojrzymy ; 
wszędzie widzimy tak wiele złady a tak małe 
zasąd, tak wiele przesady a tak mało ideów, 
tak wiełe niecierpliwości a tak mało wiado- 
mości, tak wiele uroszczenia a tak mało wy- 
trwałości, tak wiele dumy a tak mało mocy: 
iż mówiac otwarcie, nie mamy ochoty mieszać 
się w bezowocne walki, lecz możemy opozy* 
cyi powtórzyć to, cośmy już raz wyrzekli: 
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Obalcie ministeryjum jeźli chcecie i jeźli mo- 

zecic ; gdy takowe upadnie, będziemy się mo- 

gli łatwo pocieszyć, ale do tego naleźćć nie 
edziemy.e : 

Więzień na galerach w Brest, nazwiskiem 
Lambert, wynalazł kilka dla kolei żelaznój 
Ważnych ulepszeń, które tak techniczna ko- 
misyją kolei żelaznćj jak i akademija umie- 
Jętności rozpoznawała. Głównym jego wyna- 
łazkiem jest urzadzenie dla wstrzymania w o- 
kamgnieniu taboru powozów w jakićjkolwiek- 
bądź szybkości. Urzadzenie to nazwał on Pa- 
rachoc, Prócz tego zrobił także (eleologue, 
Pewien gatunek tak mocnćj tuby, iż komende- 
rujący admirał w pośród wrzawy bitwy za jćj 
Pomocą wyraźnie rozkazy swe o podal ogłaszać 
może. Lambert skazany był roku 4831 na 
całe życie do robót publicznych, ale dnia 9. 
grudnia z. r. zmniejszono tę karę na lat pięć, 
a wkrótce podobno zupełnie ułaskawionym bę- 

zie. Ze względu na jedynastoletnie jego w 
w przewodniczenia robotom hydraulicznym 
położone zasługi, pan Gleizes, przełożony 
urzędu w Bagno, wydał mu następujace świa- 
dectwo : »Lamibert jest doskonałym robotni- 
kiem i zasługuje pod każdym względem, aby 
60 na wolność wypuszczono. 

Z Algićru nadeszły urzędowe raporta po 
dzień 45. lutego. Jenerał Buge aud donosi, 
iż jest przekonany, że ukończona niedawno 
krótka wyprawa przeciw Ab d-el-Kade ro- 
wi zniweczyła” nie tylko jego plany, ale nawet 
dla francuzkićj sprawy korzyść przyniosła. 
Ostatnie wypadki okazały po części, na które 
z podbitych płemion spuścić się można, a na któ- 
re nie, po części też utrudniły pojednanie Emira 
% temi plemionami, które teraz przeciw nie- 
mu wałczyły. Do pomienionych raportów do- 
łączono także depeszę księcia A umale, ko- 
mendanta prowincyi Titteri, o stoczonych 
przez niego utarczkach. 


Z ostatniej poczty. 

Francuzki minister spraw wewnętrznych u- 
dzielił prefektowi w Strasburgu przez de- 
pesze telegraficzna z d. 4. marca wiadomość: 
iż na tymże dniu izba deputowanych przyjęła 
Ustawę o tajnych funduszach 244 głosa- 
mi przeciw 155, a zatóm większością 89 gło- 
sów na strone ministeryjalną. Poprawkę 
Dere Lacrosse wniesiona, odrzucono 
wprzódy 242 głosami przeciw 197. 


BBelzżja. 


KZ B ru xeli dnia 2. marca. Dzień- 
niki belgijskie zawićrają następujący list, który 


Król do rzymskiego sekretarza Stanu, kardy- 
nała Lambruschini, napisał: 

»Mości kardynale! Wartość, która pokła- 
dam w istniejących między stolica apostolską 
a Belgija przyjacielskich stosunkach , i zna- 
jomość, jaka mam o usiłowaniu Waszćj Emi- 
nencyi co do urzędowania w Jego zakresie ce- 
lem utrzymanią pomienionych stosunków, spo- 
wodowały Mnie przysłać Wpanu znak Mojego 
szacunka i zadowolenia. Hrabia Ultremont 
ma zlecenie takowy Wpanu Mém imieniem 
doręczyć. Z niniejszym listem łaczę oraz wy- 
raz osobistego poważania, z któróm jestem it. d. 

(podpis.) Leo peld. 
" Do tego listu dołaczona była kosztowna bry- 
lantami kameryzowana tabakiera. 


BPrusy. 


Z Poznania dnia 5. marca. Żwołany 
przez N. Rróla szósty Sejm prowincyjonałny 
Wielkiego lsięztwa Poznańskiego w dniu dzi- 
siejszym mianowany królewski komisarz, na- 
czelpy prezes Beurmann, uroczyście zagaił; 
przyczóm zebranym prowincyjenałnym Sta- 
nom najwyższe dekreta propozycyjne objawio- 
ne zostały. 

ERZE A AE CFE TA YES PY WEEK EST ZPA AC RCA RACE 


Zaprowadzenie kursu technicznego 
przy akademii realnćj i handlowćj 
we Lwowie. 


Potrzeba nauk technicznych dawała się w Ga- 
licyi od niejakiego czasu coraz bardzićj w zna- 
ki. Nam, którzyśmy dotad po największćj czę- 
ści na samych płodach naszćj błogosławionćj 
ziemi przestawali; zaczęły coraz bardzićj w 
oczy wpadać skore postępy przemysłu w innych 
prowincyjach Monarchii austryjackićj i zagra- 
nicą. Przyszliśmy nareszcie do poznania, że i 
nam jest już na czasie wziąść się do nauk tech- 
nicznych, abyśmy w miarę naszych potrzeb i 
zdolności, dobrodziejstwa przemysłu przyswoić 
sobie mogli. Szczególnićj też ostatnie lata od- 
znaczyły się u nas wielu staraniami w tój.mie- 
rze; nie tylko po miastach obwodowych ale i 
w inpych mniejszych, gminy uznały potrzebę 
rozkrzewiania i uzupełniania nauk, i gdzie tylko 
dochody miejskie wystarczały, pozakładano z 
chwalebna gorliwościa szkoły normalne , lub 
też gdzie takowe juź były, dodano im czwartą 
klasę, dla nauk technicznych bardzo ważną. 
Atoli zawsze jeszcze brakło nam wyższego in- 
stytutu naukowego dla techniki, gdyż w lwow- 
skićej Akademii realnćj i handlowćj, składają- 
cćj się tylko z klas przygotowawczych iz kar- 
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st handlowego, nie wykładano nauk techni- 
cznych, i tyłko uczniowie handlowi się poświe- 
cający, znaleźli w tćj Akademii częściowe przy- 
gotowanie do swego przyszłego zawodu. | 

Téj niedostateczności raczył J. C, K. Mość 
zaradzić w sposób równie wielkomyślny jak do- 
brotliwy, a to przez udzielone właśnie pozwo- 
Jenie zaprowadzenia kursu technicznego 
przy tutejszćj Akademii „zealnćj i handlowćj, 
z tćm postanowieniem, iż wynikający z tego 
powodu naddatek kosztów na pensyje nauczy- 
cieli w summie rocznćj 4100 zr. mon. konw. 
ponosić będzie skarb publiczny. — Oto jest 
rozkład przedmiotów, które mają być dawane 
w tutejszćj Akademii realnćj, handlowej i tech- 
nicznej : 

W I. oddziale, czyli w szkole realnej: 

Przez dwa lata: Religija, — Matematy- 
` ka niźsza czyli elementarna , — Arytmetyka, — 
Język niemiecki i stylistyka, — Jeografija , — 
Historyja natury, — Kaligrafija, — Rysowni- 
ctwo, — Język polski, francuzki i włoski. 

W II. oddziale, czyli w kursie technicznym: 

W awszym roku: Fizyka doświadczalna,— 
Matematyka wyższa, —  Jeometryja prakty- 
czna, — Budownictwo lądowe i wodne, — Ry- 
sownictwo , — Gospodarstwo wiejskie ; 

W Zgim roku: Chemija techniczna, — Me- 
chanika , — Budownictwo, — Nauka rysowania 
machin, — Gospodarstwo wiejskie i leśni- 

o. a 
W II. oddziale, czyli w kursie handlowym : 

Nauka o handlu (kupiectwo), — Nauka oto- 
warach, — Buchalteryja kupiecka i stylistyka, — 
Rachunkowość handlowa, — Jeografija szczegó- 
lowa, — Kodex handlowy i wexlowy, — Kali- 
grafija, — Język francuzki i włoski. Z 

Wpływ, jaki stosowne wykształcenie techni- 
czne, wywrze na nasz Kraj tak hojnie od na- 
tury uposażony, na kKunszta i rzemiosła, na 
rozkrzewienie się nowych fabryk i rękodzieł, i 
na lepsze rozwinięcie tych, Które dotad mamy, 
na zaniedbane m nas leśnictwo, a nawet i na 
rolnictwo, któremu do dziś dnia najwięcćj tyl- 
ko empirycznie oddawaliśmy się, wpływ ten 
mówię będzie dla nas tém zbawiemniejszy , ile 
Że dotad tylko mało Galicyjan oddawać się mo- 
gło naukom w instytucie politechnicznym wić- 
deńskim; a po odbyciu tychże, znałazłszy w 
samójże stolicy monarchii, lub w innych pro- 
wincyjach łatwy sposób do życia, do ziemi ro- 
dzinnćj już nie wracali. s f 

Gdy przytóm pensyje z hojnością prawdzi- 
wie cesarska w rocznój summie 12,000 zr. m. 
k. wymierzone, każą spodziówać się dzielnych 
w-swoim zawodzie mężów na profesorów tegoż 


ipstytutu, — a nadto Najjaśniejszy Pan posta 
nowić raczył, iż jeźliby dla wykształconych 
wzorowo w tym instylucie Galicyjan, uznano 
potrzebę wyższego usposobienia w niektórych 
naukach przy wiódeńskim instytucie połitech= 
nicznym, w takim razie udzielane być moga 3 
stypendyja, — ani wątpić, iż ta najwyższa fa- 
ska monarsza, otwierając rajawi naszemu 
obfite źródła pomyślności, będzie nam bodż- 
cem do stawiania silnych kroków na drodze, 
która niepłonna daje nadzieję trwałego zako- 
rzenienia dobrodziejstw przemysłu w naszym 
kraju i zapewnienia mu dalszych postępów. 


BOO 
WIADOMOSCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE. 


(Z korespondeneyi prywatnej.) 


Z Zaleszczyk, dnia 3. marca. W Zaleszczy- 
kach, a więcćj jeszcze w obwodzie stanisła- 
wowskim przygotowują teraz 30 galarów na 
11 sążni długich a na 4 sażni szćrokich ; ga 
lary te przeznaczone są do spławienia do Ros- 
syi pszenicy, owsa i hreczki, należących do 
hr. Gołuchowskiego ze Skały, do właści- 
ciela Głemboczka p. Bocheńskiego, do ży- 
da Rosenthala i spółki z Zaleszczyk, na- 
reszcie do Tittiugera i spółki z Czerniowiec. 
Ogółem galary te mają zabrać 22,000 korcy 
pszenicy, 6000 korcy owsa i 2000 korey hreczki. 
Spław ma się zacząć z końcem kwietnia, a 
Żżydkowie uwijają się dotąd po różnych miej- 
scach , skupując zboża małómi partyjami. 

Prócz tego, w okolicy Zaleszczyk mielą co 
tydzień po 1200 do 1500 korcy pszenicy na 
mąkę i wysyłaja na Bukowinę i da Multar. 
W Jassach jest w składach do 5000 korcy maki 
na przedaż , atoli dotad nić ma na nią kupca. 
Wielkie zapasy zboża trzymają cenę jego niz- 
ko, albowiem pokup jest stosunkowo hardzo 
słaby. 

Zasiewy ozime wyglądają tu pięknie i jak 
dotąd dobrą dają nadzieję. — Ceny w drobnćj 
przedaży sa tu następujące: korzec pszenicy 
(pięknćj) 3 zr. 30 kr., Żyta 2 zr; 15 kr.; jęcz- 
mienia 3 zr., owsa 1 zr. 30 kr., hreczki 2 zr. 
w. w..— Garniec okowitćj 46 Kr. m. k. 

T 
Z Ołomuńca. Targ na woły d. 8. marca. 

Liczba wołów na ten targ przypędzonych 
zmniejszyła sie w porównaniu z poprzedzają- 
cym targiem, albowiem ogółem mieliśmy tyl- 
ko 578 sztuk średnićj -jakości i najwięcćj w dro- 
bnych partyjach. Targ poszedł dość raźno » 
tak, iż po godzinie 11tćj przed południem 

$ 
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Wszystko rozkupiono, i to w cenach odpowia- 
dających wartości. 

Przed targiem poszło z drogi do W ié- 

nia 549 wołów po części już sprzedanych, 
fr Części dopióro na ugodę. Wykazane w ta- 

eli woły stada Nro. 2. były odznaczającéj się 
Jakości, tak, iż cena 440 zr. w. w. za parę 
takowych uzyskana, jest wcale słuszną. 

„ Nagła zmiana powietrza popsuła znowu dro- 
BI, tak, iż nasz przyszły targ nie zanosi się 
Ba znaczny. 

Przypędzili: 1) Lemel Theman, z Ro- 
stok, 36 wołów; 2) Majer Wetzstein, z Wy- 
sohićj , 59; 3) Frańciszek Matter, z. Glinika, 

1. — Małómi partyjami 442, — Ogółem 578. 


Cena je- Z tych 

duej | „ | pora 

Rupili: a pary s | ważyć 
z ww w| .Ẹ mogła 

= o L 

(zr. |kr. cetnar. 
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Małómi partyj. Ste N. 1. 
Do Wićdnia st. Nro. £. 

— Berna stado Nro. 3. 
Małęmi partyjami + - 


52 
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Przed targiem sprzedali: 4) Jerzy 
Moudrzyk, z Dyna, 154 wołów; 2) Rudel 
N., z Fridka, 90; 3) Neumann Józef, z Cie- 
szyna, 42; 4) Tobiasz N., z Sambora, 60; 
5) Abraham N., z Dombrowój, 53; 6) Kne- 
czek N., z Mistka, 450. — Małómi partyjami 
około 100. — Ogółem 549. 


Z tych 


para 
Kupili: „a 3 | ważyć 
g © mogła 
a E 
cetnar. 
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— Wićdnia st. Nro. 5.| 53 | 2307|30} — | 914 
Miesprzedane doWićdnia 150 
Pognano st. Nro. Ó 
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Z Wiódnia, dnia 6. marca. W pićrwszych 
dwóch dniach ostatniego tygodnia ilość wołów 
przypędzonych na tutejszy targ wynosiła 680, 
z których w poniedziałek było 150 sztuk wę- 
gierskich, 80 styryjskich a 170 galicyjskich, 
nabytych przez Drandlera handłarza tutejsze- 
Bo od Nowaka spekulanta z Morawii. Nowy 


właściciel tj partyi wołów nie sprzedał ich 
pićrwszego dnia, równie jak wiele innych , 
tak, Że z liczby 430 sztuk będacych na targu 
poniedziałkowym , zaledwie 250 zostało sprze- 
danych, reszta zaś została na wtorek, i poła- 
czona z nowo przypędzonemi w dniu tym, 
nie przenosiła jednak liczby 250.  Płacone 
w przeciąga dwudniowego targu za woły naj- 
lepszéj jakości cetnar po 38 zr. do 39 zr. w. w. 
Trzeciego dnia był targ liczniejszy jak w obu- 
dwu poprzednich; liczba wołów dochodziła 
700, sprzedaż odbywała się daleko sporzćj i 
cena wołu najlepszćj jakości była 40 do 44 
zr. w. w. za cetnar. Pomiędzy temi 700 było 
102 wołów z Szlązka sprowadzonych koleją 
żelazna, a 158 sztuk karmionych li tylko sia- 
nem przypędził Ormianin z Węgier i sprze- 
dał je kompanii rzeźników tutejszych cetnar 
po 40 zr. w. w.; po obliczeniu kosztów oka- 
zało się jednak, że właściciel stracił na tej 
sprzedaży ; woły te ważyły na regie para 1040 
f mięsa, łój zaś z każdego w przecięciu 53 
fi. — We czwartek było na targu 200 wołów 
styryjskich sprzedanych po 44 zr. w. w., na- 
zajutrz zaś nie było zupełnie targu. 


Nowy rodzaj lokomotywów. 
(Monitćur indnstriel z 4, grudnia 1849.) 

Wiadomo, iż sprawienie lokomotywu i u- 
trzymanie go jest kosztowne, a trwałość nie 
długa. Inżynier Dietz znany z wielu jenijal- 
nych pomysłów, wynalazł nowy sposób zastó- 
sowania siły poruszającćj do ciągnienia powo- 
zów, któryto sposób może z czasem potrzebę 
dzisiejszych |lokomotywów bardzo ograniczy. 
Wiadomo, iż dọ dwóch, cztórech i sześciu wa- 
gonów, jeden lokomotyw zawsze musi być u- 
żytym; pan Dietz zaś chce w takim razie za- 
stąpić lokomotyw końmi, i to nie ujmując by- 
najmnićj szybkości. Według tego pomysłu, 
konię nie ciagna wagonów w trój linii, lecz 
umieszczone sa W pićrwszym wagonie, który 
przez ich siłę staje się lokomotywem. Wystaw- 
my sobie cztóry konie, dwa z przodu i dwa 
z tyłu, zaprzężone w zwyczajny sposób do pa- 
li nieruchomych, i postępujące po podłodze 
drewnianćj łamanćj, pise przez stapanie koni 
z pod ich nóg się usuwa, a będziemy mieli 
wyobrażenie o metodzie Dietza. Podłoga ta, 
będąca płaszczyzna bez końca, nawija się na 
walce, a te przez swój obrót nadają ruch ko- 
łom wagonu, z szybkością dwa, trzy, cztćry, a 
nawet i dziesięć razy większą, niżeli same się 
obracają. 

Taki sposób użycia siły de poruszania powo- 
zów nie jest wprawdzie nowy, atoli p. Dietz’ 
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należy się ta zasługa, iż użył takiego mecha- 


nizmu, przez który siła wydaje największość. 


skutku użytecznego. — Wkrótce ma się odbyć 
próba tego wynalazku. 


s kd 


Dachówki z lanego Żelaza. 
(Z koresp. hand. i przem. 

Niejaki Eisenblatt i Haftenmann uzy- 
skali w roku przeszłym przywilćj na wyrabia- 
nie wynalezionćj przez nich dachówki z lanego 
Żelaza. Nikt podobno nie zaprzeczy, iż takie 
dachówki lepsze są od wypałanych z gliny, i 
Że one stanowią trwalsze pokrycie , niżeli cynk 
i wiele innych materyjałów do tego używanych. 
W Warszawie pokryto już taka dachówką 
część dachu na oficynie domu Włodarskich ; 
przy ulicy nowo ~- senatorskićj. Dachówka ta 
jest nierównie lżejsza od wypalanćj z gliny, i 
tak: łokieć kwadratowy karpiówki głinianćj po- 
dwójnie jak zwykle na dachu układanćj waży 
402 funtów (polskich), a na ułożenie takiego 
łokcia wychodzi 8%, dachówek, — zaś łokieć 
kwadratowy dachówki z lanego żelaza waży od 
24 do 26 funtów (polskich), a do jego pokry- 
cia wychodzi 8%, do 5 takich dachówek (sto- 
sownie do ich wielkości). Pokrywanie dachu 
tym sposobem jest daleko łatwiejsze, a trwa- 
łość iinne korzyści nie do porównania większe. 

Pan Flatau, utrzymujący handel w wyżćj 
wspomnionym domu w Warszawie, udziela 
bliższych w tój mierze objaśnień. 


Łatwy sposób prędkiego odwzoro- 
wania druków, litograćj , sztychów, 
map, i t. p. 

(Zeitschr. d. Gewerbwes. r. 1842, str. 811). 
Książkę drukowaną jakićjbądź objętości, mo- 
Źna łatwym i tanim sposobem odwzorować, we- 

dług następujacego przepisu: b 

Ćwierć funta mydła weneckiego uskrobać no- 
Żem ołewianym lub cynowym, do tego dodać 
3/, funta popiołu z drzewa dębowego i buko- 
wego, i "⁄, funta wapna niegaszonego. Wszystko 
to dobrze z soba wymieszawszy, wkłada się w 
nowy niepolówany garnek gliniany, nalówa wo- 
dą rzeczną letnią, stawia przy ogniu, aby Się 
raz zagotowało, iodstawiwszy, czeka aż ochłó- 
dnie. Otrzymanym tym sposobem płynem (prze. 
cedzonym) napuszcza się kiściem od pióra lub 
łepićj pęzlem z włosa bobrowego, każdą stro- 
nę książki, którą się ma odwzorować; a pomię- 
dzy jednę kartkę i drugą whłada się kartki z 


białego papieru, także powyższym płynem po- 
ciagnione. Poczóm zamyka się książkę ostro- 
Źnie i wkłada w prasę introligatorska, z htórćj 
wyjąwszy ją w pół godziny, ujrzymy na po" 
wkładanych kartkach bardzo czyste odbicie 
druku z książki. Sama zaś hksiażka nic nie ucier- 
pi, a nawet będzie jeszcze czytelniejsza. Pra- 
wda, że natych powkładanych kartkach litery 
odbiją się na wspak, dla tego tylko w źwier- 
ciedle będzie je można odezytać. Ale do ry- 
cin, litografij, map it. p. obejdzie się bez 
źwierciadła. 


Przepowiednia stanu powietrza 
na rok bieżący. 


Gazeta Szlazka zawiera w tym przedmiocie 
następujący artykuł z podpisem E. *) 

Według wszelkiego podobieństwa, tegoro- 
czna zima minęła już zupełnie, co 
wszakże nie mówi jeszcze za tóm, aby się 
nie miał wyrwać nie jeden dzień zimny, lub 
przymrozek nocny ;— tyle tylko, iż takie dni 
lub noce nie będa szły po sobie, tak, iż je na- 
wet i pozimiem (Nachwinter) nie będzie mo- 
Zna nazwać. Powtarzamy, marzec i kwie- 
cień nie miną bez śniegu i przymroz- 
ków, atoli tylko chwilami; a o drzewa i zasie- 
wy w polu nie ma się co obawiać. Wszystko 
zdaje sie przemawiać , iż lato będziemy mieli 
bardzo ciepłe i suche, atoli nie idzie jeszcze 
Koniecznie za tem, aby posuchy miały się dać 
w znaki. Maj obiecuje chmury gradowe i pio- 
runowe, i gwałtowne ulewy. Owo zgoła wszy- 
stko zapowiada w tym roku bardzo wczesne 
Źniwa i dobre urodzaje. 


*) Już w Gazecie Lwowskićj Nro. 23 z r. b., w do- 
niesieniu handlowóm z pruskiego Swlązku górnego ; 
wspomnieliśmy , iż doświadczono , Że przepowie- 
dnie umieszczane corocznie w Gazecie szlązkićj 
z podpisem E, sprawdzają się niemal co do sło- 
wa. Dla tego je tu czytelnikom naszym udziela- 
my, nie biorąc wszakże na siebie odpowiedzial- 
ności. 

(Red. Gaz. Lwow.) 


Sprostowanie. 

W poprzednićj Gazecie naszćj ua sironicy 194 pod 
artykułem: Wielka Brytanija i Irilandyja, za- 
miast Posiedzenie dnia 21go, Czytaj: Posiedzenie 
dnia 24. lutego. 


TEATR POLSKI. 


—— W "2 


Jutro: Kozioł, cżyli: Winni niewinni, winowiona 
komedyja w 4 aktach. 


NONNNZNNENNNEN aama aaa aaalllt 
Redaktor J. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciszka Krattera. 
(Qrukiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


